Zał. Nr 2
Przydatne materiały dydaktyczne
do wątku tematycznego nr 2: „Praca rybaka i w przeszłości rybaka-żeglarza”
projektu zajęć i wycieczki pt. 
„Śladami Augustyna Necla po ścieżkach Nordy 
(Władysławowo-Chłapowo)”

Uwaga: Załączone tu materiały dydaktyczne do wątku tematycznego nr 2 projektu zajęć i wycieczki są z założenia dedykowane nauczycielom. Uczniom należy udostępniać te materiały, do których nie mają dostępu lub mają dostęp utrudniony. Należy stymulować samodzielność uczniów i zachęcać ich do samodzielnego zdobywania wiadomości przydatnych do projektu oraz premiować ich za te dokonania. Efekty pracy uczniów mogą być podstawą oceniania ich zaangażowania i przyrostu wiedzy uczniów osiągniętej dzięki uczestnictwie w projekcie.

Proponowane treści edukacyjne: 
1. Przystań rybacka w Chłapowie na podstawie oglądu w naturalnym otoczeniu oraz na podstawie zawartości treściowej Tablicy nr 16 postawionej w Chłapowie przez Muzeum Ziemi Puckiej;
2. Narzędzia i metody połowów stosowane w rybołówstwie przybrzeżnym rybaków kaszubskich nad Bałtykiem – w oparciu o mapę mentalną (mind mape) opracowaną przez Renata Mistarz oraz o literaturę przedmiotu (M. Kuklik: Narzędzia i metody połowów w rybołówstwie przybrzeżnym). Połowy różnych gatunków ryb, w szczególności połowy łososi niewodami – laskornami;
3. Maszoperie, współdziałanie jako podstawa gospodarczo-społeczna maszoperii kaszubskich, zwyczaje rybackie (zwyczaje i przesądy związane z połowem, zwyczaje i przesądy związane z maszoperią),
4. Sprzęt do połowu: kaszubskie łodzie żaglowe (Pomeranki), takielunek na łodziach żaglowych, 
5. Kultura duchowa rybaków: niematerialna (zwyczaje doroczne, wiedza ludowa dotycząca pogody i ryb, wierzenia i praktyki związane z morzem, kuchnia regionalna), 	
specyficzna kultura rybacka przejawiająca się przede wszystkim w narzędziach i sprzętach używanych do połowów różnych gatunków ryb w kolejnych porach roku, a także w zwyczajach, folklorze (przysłowia, powiedzenia) i ubiorze rybaków. Rybołówstwo wpłynęło także na sposób odżywiania się rybaków, ich rodzin i całej społeczności lokalnej. Na Kaszubach północnych i środkowych powstała specyficzna kuchnia oparta na rybach łowionych zarówno w wielkim, jak też „małym morzu” i jeziorach. Spożywano je w różnych postaciach, nawet kilka razy dzienne. Przygotowywano także zapasy solonych ryb na okres zimy i sztormów.
6. Słownik najpopularniejszych terminów morskich i żeglarskich, 
7. Inne - wedle potrzeb i uznania.


Ad 1. Przystań rybacka w Chłapowie

1/ Faza przygotowawcza wątku tematycznego. Członkowie Zespołu nr 2 są przewodnikami w tym temacie i to oni wcześniej powinni zapoznać się z materiałem merytorycznym umieszczonym na Tablicy nr 16 MZP. W oparciu o jej treść mogą zaplanować zadania dla pozostałych uczestników wycieczki.
2/ Praca uczniów w terenie. Pozostali uczniowie mogą pracować z zadaniowymi kartami pracy przygotowanymi przez Zespół nr 2. Członkowie Zespołu nr 2 mogą także zaproponować konkurs dla pozostałych uczestników na odszukanie i policzenie jak największej liczby elementów wyposażenia przystani rybackiej w narzędzia i sprzęty (łodzie rybackie, baba, i in.), szukać oznaczeń właścicielskich - merków, określać przeznaczenie, itp. 
3/ Tablica nr 16 Szlaku Kaszubskiej Kultury Rybackiej pt. Przystań rybacka w Chłapowie wg opisu MZP http://muzeumpuck.pl/szlak-kaszubskiej-tradycji-rybackiej/16-przystan-rybacka-w-chlapowie/: 
Usytuowanie: na wysokim chłapowskim brzegu, w pobliżu tzw. zielonej ścieżki, przy krzyżu Neclów - wystawionym w miejscu, z którego żony tutejszych rybaków wypatrywały swych mężów powracających z połowu. Tablica nr 16 Przystań rybacka w Chłapowie, poświęcona jest ciągle żywej tradycji rybołówstwa w tym miejscu. Na tablicy zgromadzone są zdjęcia, dokumenty oraz relacje dotyczące dziejów tej przystani oraz rybaków tu poławiających. 
Tekst umieszczony na tablicy:
„Tablica nr 16 – Przystań rybacka w Chłapowie
Rybołówstwo odgrywało ważną rolę w życiu dawnych mieszkańców Chłapowa. Na początku XX wieku żyło tu 67 rodzin, z tego 50 utrzymywało się z rybołówstwa. Obecna ich przystań znajduje się u podnóża wysokiego klifu przy wylocie niewielkiej doliny nazywanej Żydowskim Żłobem. W dolinę tą wciśnięte są niewielkie rybackie szopy, a poniżej spoczywają na brzegu łodzie i sprzęt połowowy.
Nadmorska przystań rybaków chłapowskich nie zawsze znajdowała się w tym miejscu. Zdarzało się, że rybacy przenosili ją od jednego do innego żłobu. Decydowały o tym duże kamienie, które po silnych sztormach pojawiały się w pobliżu brzegu po oderwaniu się ze ściany klifu. Rybacy nie mogli wówczas bezpiecznie strądować swoimi pomerankami i szukali najbliższego miejsca pozbawionego niebezpiecznych głazów. Tuż przed obecną przystanią, na skraju plaży widoczne są pozostałość żelbetonowej konstrukcji w kształcie stołu z trójkątnym dźwigarem. Jest to resztka dolnej stacji windy linowej, która niegdyś ułatwiała rybakom transport skrzynek z połowem na wierzch stromego klifu. Lina przebiegając ukośnie przez stok ku górze docierała do osadzonej głęboko w betonie podpory górnej stacji. Gdy nie można było z niej korzystać, transport złowionych ryb do oddalonej o blisko kilometr wsi, wymagał znacznego wysiłku. Najpierw kosze z rybami trzeba było wynieś na szczyt wysokiego klifu, a potem korzystając z rybackich taczek przewieźć je do skupu. Dawni chłapowianie nazywali ten klif „górą skarconą”, gdyż odciskał on swoje piętno na zdrowiu mężczyzn i kobiet utrudzonych wynoszeniem koszy z rybami. Dobry połów często stawał się przekleństwem, gdy każdy rybak musiał kilka razy wspiąć się na górę z drewnianym koszem załadowanym cetnarem (50 kg) ryb.
Krzyż na szczycie klifu ustawiony jest w miejscu, z którego rodziny rybaków z Chłapowa wypatrywały swoich bliskich powracających z morza. Nazywany jest krzyżem Neclów, gdyż wznieśli go w roku 1998 na swojej ojcowiźnie członkowie tej rodziny, jako wotum wdzięczności Opatrzności Bożej za szczęśliwe powroty z morza.”

Obrazy umieszczone na tablicy:
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	Foto 1. Łodzie na przystani rybackiej. 
Chłapowo lata 30. XX wieku
	Foto 2. Wynoszenie sieci i połowu z przystani w Chłapowie. 1970 rok
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	Foto 3. Wyciąganie łodzi na brzeg za pomocą kołowrotu. Chłapowo 1972 rok.
	Foto 4. Powrót kutra rybackiego z połowu. Chłapowo 1974 r. Fot. Adam Grodzicki.
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	Foto 5. Przewożenie złowionych ryb taczkami. 
Chłapowo 1974 r. Fot. Adam Grodzicki.
	Foto 6. Rybak z koszem do noszenia ryb. 
Chłapowo 1974 r. Fot. Adam Grodzicki.




Ad 2. Narzędzia i metody połowów stosowane w rybołówstwie przybrzeżnym rybaków kaszubskich nad Bałtykiem.
1/ Tzw. mapa mentalna (mind mape) pt. Narzędzia i metody połowów stosowane w rybołówstwie przybrzeżnym rybaków kaszubskich nad Bałtykiem autorstwa Renaty Mistarz opracowana na potrzeby uczniów i nauczycieli jako pomoc dydaktyczna, ponieważ tematyka ta jest bardzo bogata i skomplikowana (w załączeniu do wydruku). 
[image: ]W oparciu o nią oraz wspomagając się w miarę potrzeb literaturą przedmiotu (M. Kuklik: Narzędzia i metody połowów w rybołówstwie przybrzeżnym) uczniowie zespołu przygotowują się do odegrania roli przewodników po tematyce. Pozostali uczniowie mogą się włączyć w temat w fazie późniejszej (wycieczkowej i powycieczkowej), bowiem do takiej „mapy” można poszukiwać i gromadzić materiały ilustracyjne - graficzne. 

2/ Połowy różnych gatunków ryb, w szczególności opisanych w powyższej „mapie” wymagają zapoznania się z informacjami o tych zwierzętach, wyglądzie, trybie życia. Proponuje się tu materiał ilustracyjny oraz szczegółowe opisy zawarte w internetowym Atlas ryb.online https://atlasryb.online/. Szerszy opis uzyskuje się po kliknięciu w wizerunek ryby. 

	W Atlasie znajdziemy opisy 
poniższych ryb:

- certy, 
- łososie, 
- okonie, 
- sieje, 
- szczupaki, 
- węgorze, 

	Nie znajdziemy natomiast w Atlasie ryb opisów tak ważnych ryb morskich, jak:
- dorsze, 
- flądry, 
- makrele, 
- mielnie (małe łososie), 
- płonie, 
- płotki, 
- szproty, 
- śledzie, 
- węgorzyce (kwapy).


	
Uczniów trzeba więc zmotywować do poszukiwania innych źródeł informacji 
i odpowiednio ich nagradzać.



Dużo informacji na temat ryb, opartych o wielowiekową wiedzę Kaszubów, zawiera powieść Augustyna Necla Kutry o czerwonych żaglach. Tu nie można zapomnieć, iż istnieją także przysłowia kaszubskie oraz bajki o rybach. Przykładem może być przysłowie o węgorzu: 
Òn [tj. wãgòrz] wëszedł z Atlantikù a dôł sã złowic na Wikù. 

Ponieważ problematyka rybacka jest bardzo obszerna, jak dla jednego zespołu uczniów, można zlecić przygotowanie tematyki poławianych gatunków ryb innemu zespołowi uczniów - zajmującego się przyrodą - Zespół 4 (Przyroda Chłapowa i Bałtyku), który w odpowiednim momencie wesprze przygotowanymi przez siebie materiałami informacyjnymi Zespół 2 (Praca rybaka i w przeszłości - rybaka-żeglarza). 


Ad 3. Maszoperie, zwyczaje rybaków przybrzeżnych
1. Maszoperie - tradycyjne organizacje rybaków przybrzeżnych, które regulowały zasady współpracy zawodowej rybaków, wzajemnej pomocy i wsparcia w obrębie społeczności lokalnej (np. chorych,  wdów i dzieci po zmarłych rybakach) oraz zasady życia rodzinno-towarzyskiego. Wytworzyły one niezwykłe interesujące normy prawno-zwyczajowe, które regulowały współżycie w obrębie małych społeczności. Maszoperie decydowały na przykład o podziale łowisk, doborze załóg w łodziach, wspólnej sprzedaży odłowionych ryb i podziale zysków. Maszoperie istniały od średniowiecza aż do lat siedemdziesiątych XX. 	
W literaturze przedmiotu z tematem maszoperii wiążą się takie hasła, jak: maszoperie niewodowe, maszoperie żakowe, organizacja maszoperii, merki, uczestnicy połowu, organizacja połowów, dawne i współczesne maszoperie, gospodarczo-społeczne podstawy maszoperii, społeczna funkcja maszoperii, zarobki, zwyczaje i przesądy związane z maszoperiami i in.
O maszoperiach na Półwyspie Helskim pisał ks. Hieronim Gołębiewski w swoich Obrazkach rybackich z półwyspu Helu:
Tekst pomocniczy nr 1.
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s. 33
	

	
[w:] H. Gołębiewski, Obrazki rybackie z półwyspu Helu, Wyd.Region, 2008, s. 31-33.	
także https://pbc.gda.pl/dlibra/doccontent?id=2049



Powiedzenie kaszubskie: Nie bëc w maszoperii to znaczy miec biédã, bardzo dobrze charakteryzuje znaczenie maszoperii. Można podjąć z uczniami dyskusję na ten temat.
Augustyn Necel napisał powieść Maszopi, 1958, która jest swoistą kontynuacją książki „Kutry o czerwonych żaglach”. Akcja powieści rozgrywa się na kaszubskim wybrzeżu w latach 1918-1945. Warto do niej sięgnąć, by dowiedzieć się, jakie informacje zawiera w temacie maszoperii i maszopów, zwłaszcza, że powieść jest dostępna w Internecie. 	
https://www.bibliotekacyfrowa.eu/dlibra/publication/17219/edition/14594?language=pl

2. Specyficzna kultura rybacka przejawia się przede wszystkim w narzędziach i sprzętach używanych do połowów różnych gatunków ryb w kolejnych porach roku oraz w zwyczajach, obrzędach, magii, prawie zwyczajowym towarzyszącym najważniejszemu zajęciu rybaków - połowom. Wyraża się także w specyficznym języku, w którym słownictwo zawodowe i słownictwo pracy a także inne ma wielkie znaczenie.
Dla kultury kaszubskich rybaków przybrzeżnych bardzo ważne były połowy łososi niewodami - laskornami, gdyż były najbogatszymi w zwyczaje, obrzędy i praktyki magiczne ze wszystkich rodzajów połowów. 

	[image: ]
	Foto 7. Podział ryb po powrocie z połowu. Chłapowo 1958. Fot. T. Kulesza	
https://etnologia.uni.lodz.pl/mapa-badan-etnograficznych/kategorie_badan/rybolowstwo/

	
	


Tekst pomocniczy nr 2.
W Słowniku gwar kaszubskich B. Sychty można znaleźć hasło „szëper” (t. 5, s. 250)
[image: ]


	Tekst pomocniczy nr 3. 
Barwny opis znaczenia łososi dla bytu rodzin rybackich oraz łososia w kulturze kaszubskich rybaków i Pomorzan zawarł Franciszek Fenikowski we wstępie do książki Augustyna Necla Łosoś wszechwładny. Krótki tekst napisany jest przystępnym językiem i ma duże walory edukacyjne, gdyż zawiera sporą dawkę wiedzy.	
http://bibliotekacyfrowa.eu/dlibra/doccontent?id=14638
Warto polecić go uczniom.
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Informacje o obrzędach, wierzeniach i przesądach rybaków kaszubskich przybrzeżnych pracujących w maszoperiach można znaleźć u Bożeny Stelmachowskiej w Roku obrzędowym na Pomorzu. 	
Zadanie: wskaż z załączonego tekstu obrzędy, wierzenia i przesądy – według podziału na grupy. Tekst pomocniczy nr 4.
[image: ]
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Uczniowie mogą wybrać z powyższych tekstów wyróżniające połowy laskornami zwyczaje i obrzędy i podzielić się zdobytą wiedzą z pozostałymi uczestnikami wycieczki.


Ad 4. Kaszubskie łodzie żaglowe (pomeranki), takielunek na łodziach żaglowych, 
Kaszubskie Pomeranki to drewniane tradycyjne łodzie otwarto pokładowe, płaskodenne z ożaglowaniem gaflowym. Jedynym w Polsce szkutnikiem tradycyjnych Pomeranek jest przedstawiciel rodziny szkutniczej z Jastarni – Jacek Struck (syn Juliusza, wnuk Roberta).
[image: ] Foto 8. 
Więcej informacji o pomerankach znajduje się na stronie http://struckboat.pl/ , skąd pochodzi ta fotografia.
W Chałupach na półwyspie helskim odbywa się co roku w lipcu festyn „Kaszubskie Łodzie pod Żaglami”. Jednym z inicjatorów "Kaszubskich Łodzi pod Żaglami" był przed wielu laty Aleksander Celarek, znany szkutnik z Chałup. Jak mówi, imprezę wymyślił, by zachować od zapomnienia dawne sposoby łowienia ryb i by pokazać turystom, jak ciężka była kiedyś praca na morzu.


Ad 5. Kultura duchowa rybaków

1. W dniu 17 października 2003 roku w Paryżu na trzydziestej drugiej Konferencji Generalnej UNESCO uchwalono i przyjęto Konwencję UNESCO w sprawie ochrony niematerialnego dziedzictwa kulturowego. Została ona ratyfikowana przez Polskę w sierpniu 2010 roku. W myśl ustaleń Konwencji niematerialne dziedzictwo kulturowe: 

„oznacza praktyki, wyobrażenia, przekazy, wiedzę i umiejętności - jak również związane z nimi instrumenty, przedmioty, artefakty i przestrzeń kulturową - które wspólnoty, grupy i, w niektórych przypadkach, jednostki uznają za część własnego dziedzictwa kulturowego. To niematerialne dziedzictwo kulturowe, przekazywane z pokolenia na pokolenie, jest stale odtwarzane przez wspólnoty i grupy w relacji z ich otoczeniem, oddziaływaniem przyrody i ich historią oraz zapewnia im poczucie tożsamości i ciągłości, przyczyniając się w ten sposób do wzrostu poszanowania różnorodności kulturowej oraz ludzkiej kreatywności.”[footnoteRef:1] [1:  Tekst Konwencji opublikowany w Dzienniku Ustaw z 2011 roku , nr 172, poz. 1018. Definicja dziedzictwa, s. 10039. Obowiązuje od 16 sierpnia 2011 roku.] 


2. Niematerialne dziedzictwo kulturowe rybaków przybrzeżnych obejmuje zwyczaje doroczne, wiedzę ludową dotyczącą pogody i ryb, wierzenia i praktyki związane z morzem, folklor słowny (przysłowia, powiedzenia itp.), strój, kuchnię regionalną i in. (A. Kwaśniewska, Wstęp [w:] Jem jô rëbôk).
1/ Wybrane przysłowia kaszubskie o morzu (ze zbioru Leona Roppla: Roppel L., Z księgi mądrości morzan. 13 centurii przysłów i powiedzonek kaszubskich o morzu):

	1. Mieć abã w miészkù, ciéj sã ni mô dëtków.
	17. Na mòrzu ni ma bògatëch, le są równi lëdze.

	2. Trzimô sã jak ancier pazërama gruńtu.
	18. Bôt, co długò leżi, marnie bieżi.

	3. Dwa ankrë trzimają lepij, jak jeden.
	19. Ùżiwóny bôt nie rozsychô sã.

	4. Ani Antoni wiatru nie dogòni.
	20. Nie je sztëką mieć dobri bôt, ale sztëką je gò mądrze ùrzëc.

	5. To nie dô nick straszniéjszégò na swiece, jak arkun na pełnym mòrzu.
	21. Jak na bôce sedzysz, to sã nie wiercë, bo sã wëwrócysz.

	6. Ciej arkun rży, to diôbeł zdrzi.
	22. Briza tak bije na wòdã, że wałë jak spienioné kònie pòd sztrąd gnają.

	7. Òn [tj. wãgòrz] wëszedł z Atlantikù a dôł sã złowic na Wikù.	

	23. Briza jak gózdz!

	8. Bez atlasù i bùsolë – sedzë na rolë!
	24. Brózdë na mòrzù znaczą, że tam wiater òrëje.

	9. Co baba znaczi, pòznajesz przë wëcyganim bôta na sztrąd.
	25. W czas bùrzë nie idze sã pòd wszëtczima żaglama.

	10. Barométrem pògòdë nié nakrãcysz.
	26. Chto sã bùrzi pòddô a nie walczi, je zgùbiony.

	11. Rëbôk mô barométer w gnôtach
	27. Na mòrzù jeden człowiek mało co znaczi.

	12. Òn pùszczô bączka na wòdã.
	28. Mòrze, jak dobrô matka, téj jidze spac, ciéj jij dzeckò, wiater, ùsnie.

	13. Bieżëc z wiatrem nie je sztëka.
	29. Kto znaje mòrze, ten wié, co mòrze mòże.

	14. Jim rëchlij wëbiegniesz, tim rëchlij nałowisz.

	30. Mòrze dzeli, mòrze łączi.

	15. Bliza ląd wskazëje.
	31. Mòrze derchem biôtkùje sã z lądem i ujôdô krôj.

	16. Liza! Bliza bliskò bliskô!
	32. Zemia i mòrze we wiecznym żëją spòrze.



2/ Strój rybacki
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	Foto 9. [w:] ks. H. Gołębiewski, Obrazki rybackie z półwyspu Helu, Wyd. Region, 2008.
także https://pbc.gda.pl/dlibra/doccontent?id=2049




3/ Religijność, pielgrzymki morskie rybaków

Zob.: Czerner M., Morska pielgrzymka kaszubskich rybaków, 	
http://denali.geo.uj.edu.pl/publikacje.php?pdf=00001712&notka=TWFyaWFuIEN6ZXJuZXIgMjAwMCBNb3Jza2EgcGllbGdyenlta2Ega2FzenVic2tpY2ggcnliYWtvfXc=

4/ Kuchnia regionalna

Na Kaszubach północnych powstała specyficzna kuchnia oparta na rybach łowionych w wielkim, jak też „małym morzu”. Spożywano je w różnych postaciach, nawet kilka razy dzienne. Przygotowywano także zapasy solonych ryb na okres zimy i sztormów.
Zob.: 
a/ Kuklik M., Odtworzone, tradycyjne pożywienie regionalne szansą na nową atrakcję czy tylko ciekawostka etnograficzna?, [w:] „Biuletyn Stowarzyszenia Muzeów na Wolnym Powietrzu w Polsce, Nr 14, 2013, s. 213-224.	
https://www.muzeaskansenowskie.eu/biuletyn-stowarzyszenia-muzeow-na-wolnym-powietrzu-w-polsce-nr-14-2013/
b/ Kwaśniewska A. O specyfice pożywienia rybaków kaszubskich 	
http://plgr.pl/UserFiles/rybak_343-392.pdf


Ad 6. słownik najpopularniejszych terminów morskich i żeglarskich 

Przydatnym i pomocnym w zadaniu tworzenia słownika nazw narzędzi rybackich może być „Kaszubski słownik rybacki” stworzony dla dzieci i młodzieży przez Stowarzyszenie Turystyczne Kaszuby. Chociaż odnosi się do rybołówstwa jeziornego i rzecznego – może być doskonałą poglądową pomocą dydaktyczną. Zresztą – na Nordzie mamy także jeziora np. Żarnowieckie. Słownik zawiera kaszubskie nazwy pełnionych funkcji, sprzętu oraz narzędzi rybackich wraz z definicją (wyjaśnieniem do czego były używane). Słownik może służyć jako pomoc dydaktyczna do prowadzenia zajęć z dziećmi i młodzieżą. 

Zadanie dla uczniów: Tworzymy słowniki tematyczne
W oparciu o poniższy Słowniczek wyrazów obcych i gwarowych z powieści A. Nagla Kutry o czerwonych żaglach stwórzcie następujące słowniczki tematyczne:
a/ Słownik nazw narzędzi rybackich, w tym sieci, 
b/ Słownik nazw żagli, 
c/ Słownik nazw wiatrów,
d/ Słownik dawnych jednostek miary,
e/ Słownik dawnych funkcji społecznych, na przykład nadzoru urzędniczego
e/ Inne słowniki tematyczne zaproponowane przez uczniów.
Słownictwo kaszubskie spróbujcie zapisać w najnowszej pisowni.

Uwaga: Zadanie to można wykorzystać na podsumowanie wycieczki, w terminie powycieczkowym, proponując wykonanie go całej klasie. To także materiał do pracy nad pisownią kaszubską w wersji standaryzowanej.
Tekst pomocniczy nr 5.
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1. Atlas ryb.online https://atlasryb.online/ 
2. Czerner M., Morska pielgrzymka kaszubskich rybaków, 	
http://denali.geo.uj.edu.pl/publikacje.php?pdf=00001712&notka=TWFyaWFuIEN6ZXJuZXIgMjAwMCBNb3Jza2EgcGllbGdyenlta2Ega2FzenVic2tpY2ggcnliYWtvfXc=
3. Fenikowski F., Wstęp do książki Augustyna Necla Łosoś wszechwładny. http://bibliotekacyfrowa.eu/dlibra/doccontent?id=14638
4. Gołębiewski H., Obrazki rybackie z półwyspu Helu, Wyd. Region, 2008, s. 31-33.	
także https://pbc.gda.pl/dlibra/doccontent?id=2049
5. [bookmark: _Hlk65074417]Jem jo rebok... Rybołówstwo na Kaszubach - tradycja i współczesność, red. nauk. A. Kwaśniewska, LGR Kaszuby i PLGR Władysławowo, KUL Wieżyca 2014
http://plgr.pl/plgr/publikacje/ 
6. Kaszubski słownik rybacki, Stowarzyszenie Turystyczne Kaszuby, http://www.lgrkaszuby.pl/edc_media/Lite/Item-0354/TinyFiles/Kaszubski-slownik-rybacki.pdf 
7. Konkel A., Kaszubski leksykon rybacki, ZKP, Gdańsk 2019.	
Kaszubski leksykon rybacki, autorstwa Antoniego Konkela z Jastarni zawiera kilkaset haseł w języku kaszubskim związanych z szeroko pojętym rzemiosłem rybackim. Poszczególne hasła są objaśnione w języku polskim, część jest ilustrowana zdjęciami oraz rycinami.
8. Kuklik M., Narzędzia i metody połowów w rybołówstwie przybrzeżnym, [w:] Jem jo rebok... Rybołówstwo na Kaszubach - tradycja i współczesność, s. 271- 312.	
http://plgr.pl/UserFiles/rybak_271-312.pdf 
9. Kuklik M., Odtworzone, tradycyjne pożywienie regionalne szansą na nową atrakcję czy tylko ciekawostka etnograficzna?, [w:] „Biuletyn Stowarzyszenia Muzeów na Wolnym Powietrzu w Polsce, Nr 14, 2013, s. 213-224.
https://www.muzeaskansenowskie.eu/biuletyn-stowarzyszenia-muzeow-na-wolnym-powietrzu-w-polsce-nr-14-2013/
10. Kuklik M., Organizacja połowów w tradycyjnym kaszubskim rybołówstwie przybrzeżnym, [w:] Jem jo rebok... Rybołówstwo na Kaszubach - tradycja i współczesność, s. 257- 270.	
http://plgr.pl/UserFiles/rybak_257-270.pdf 
11. Kwaśniewska A., Niematerialne dziedzictwo kulturowe północnych i środkowych Kaszub http://plgr.pl/UserFiles/rybak_313-342.pdf 
12. Kwaśniewska A., O specyfice pożywienia rybaków kaszubskich http://plgr.pl/UserFiles/rybak_343-392.pdf 
13. Necel A., Maszopi, 1958, https://www.bibliotekacyfrowa.eu/dlibra/publication/17219/edition/14594?language=pl
14. Plan Chłapowa sporządzony przez Stowarzyszenie Przyjaciół Chłapowa, pozyskany ze strony Stowarzyszenia na facebooku: https://www.facebook.com/Stowarzyszenie-Przyjaci%C3%B3%C5%82-Ch%C5%82apowa-Stowarzyszenia Przyjaciół Chłapowa 256399444540260/photos/pcb.261266757386862/261266704053534 (wpis na FB z 3 kwietnia 2014).
15. Roppel L., Z księgi mądrości morzan. 13 centurii przysłów i powiedzonek kaszubskich o morzu, Wojewódzki Dom Kultury i Zrzeszenie Kaszubsko-Pomorskie, Gdańsk 1965.
16. Stelmachowska B., Rok obrzędowy na Pomorzu, Toruń 1933, fragm. „Zapusty. Powiat morski”, s. 99-101. 	
https://bibliotekacyfrowa.eu/dlibra/publication/13499/edition/8871?language=pl 
17. Szkutnictwo tradycyjne w drewnie. Struck Jastarnia, http://struckboat.pl/
18. Tablica nr 16 Szlaku Kaszubskiej Kultury Rybackiej pt. Przystań rybacka w Chłapowie wg opisu MZP http://muzeumpuck.pl/szlak-kaszubskiej-tradycji-rybackiej/16-przystan-rybacka-w-chlapowie/
19. Włodarska-Koszutowska G., Lekcja smaku. Kilka uwag o kulinariach, tożsamości, edukacji muzealnej i regionalnej, [w:] „Biuletyn Stowarzyszenia Muzeów na Wolnym Powietrzu w Polsce, Nr 14, 2013, s. 269-273.	
https://www.muzeaskansenowskie.eu/biuletyn-stowarzyszenia-muzeow-na-wolnym-powietrzu-w-polsce-nr-14-2013/


Filmy edukacyjne
· Film edukacyjny Bałtyk - najsłodsze morze świata, Stacja Morska Instytutu Oceanografii Uniwersytetu Gdańskiego,	
https://www.youtube.com/watch?v=vxbxFMTFkSE
· Film edukacyjny Co pływa w strefie przybrzeżnej Bałtyku?, Stacja Morska Instytutu Oceanografii Uniwersytetu Gdańskiego, VII. 2020	
https://www.youtube.com/watch?v=Hg86oOLLSww
· Film edukacyjny Jakie ryby żyją w Bałtyku?, Stacja Morska UG Hel, 	
https://www.youtube.com/watch?v=IyTh8_Ml46I
· Film edukacyjny Kadet - nasz pacjent, Stacja Morska UG Hel, VII.2019	
Kadet to maluch foki pospolitej. Został znaleziony na plaży z rozciętym pyszczkiem. Wrócił mu już apetyt i mamy nadzieję, że wkrótce wróci do Bałtyku.	
https://www.youtube.com/watch?v=zlWnvlHcxrA
· Film edukacyjny Plastikowy problem Bałtyku, Stacja Morska UG Hel, VII.2020.	
https://www.youtube.com/watch?v=oPuY9TGA9Vo
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Rybuak w wiepraemakalnym ubiorze robaczym
Kuznicd, okolo 1930 1.

Rzemiosto rybackie

Kazdy micszkanice, wyjawszy ksigdza, kilku nauczycieli i lesnych [tych

ostatnich, pobierajacych pensje rzadowe, nazywaja panami co pobicrajy
lenik™, czyli pensje] jest rybakiem, a Zyje z tego, co mu si¢ uda z Wiclkicgo lub
Malego Morza ulowic. Poniewaz wielu 7 kraju wyobrazenia o takim rybolow-
stwie nic ma, wige opiszg takowe cokolwick obszemicj. Glowne polowy sa na
tososic, stornic [w kraju przczwane z niemiecka fluchy) i wegorze. Poboczne
potowy s4 na breitlingi, okonie, szczupaki i zielinty™.

Z czego tedy nicomal dwutysicezna ludnosé rybacka 2yje? Z ryboléwstwa.

A naprzod jak odbywa sig polow tososi? W eelu polowu lososi i wegorzy dzie-
li si¢ caty Potwysep na zwiazki rybackic, tak zwane maszoperie. Sléwko to pocho-
dzi 7 holenderskicgo, gdzic si¢ nazywa matschapij [zwiazek). Takich w Chatupach
Jost 4, w Kusfeldzic, Boru i w Helu po 8, a w Jastarni 6. Na czele takiej maszoperii
sto szyper, dawnicj, kiedy tonic mniej wigeej byly dziedziczne, wazna figura, dzi-
siaj, kicdy z woli rzadu na toniach si¢ rokrocznie zmieniaja, dosyé podrzedna.
Czlonkowic maszoperii, a jest ich zwykle 12-15, nazywaja si¢ maszopi. Ci maszopi
zgromadzaja si¢ zwykle w trzecie Swigto Bozego Narodzenia do szypra na maszop-
stwo, gdzie obmavwiaia spos6b Towienia, i jak wiclkic kazdy ma da¢ czgici do nic-
wodu. Rozstrzyga tez maszopsiwo, kogo z mlodszych lub z innych maszoperii sig
zglaszajgeych przyjac. Jest to maszopstwo tedy wesoly gaweda przy obfitych sta-
teczkach bajerszu i kilku halwach [p6t-kwartach] ,swina”, W ciagu lutego schodzg
si¢ znowu maszopi, azeby zestawic i zeszy¢ [stala¢] nicwdd, a kicdy na poczatku
tub koficu marca powietrze jest przydatne, niewdd wynosza na strad [robis wyklad],
przy czym znowu bez kilku stateczkéw sig nie obywa. A statcezki te idq na rachu-
nek opatrznosci boskicj, bo z zarobku przysziego maja byé zaplacone.

Kazda maszoperia ma na stradzic Wiclkiego i Malego Morza pewne swoje
micjsce, gdzic tylko ona moize niewody zapuszezad lub zaki stawiaé, a takic micj-
see nazywa si¢ tof. Takie ograniczenie Sciste jest dla unikania sprzeczek konicez-
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nie potrzebne. Niew6d na fososic sklada si¢ z Sredniej glownej czesei, macicy,
z dwdch skrzydet i dwoch czasem 100-200 fokei dhugich lin. Z tym nicwodem
wyjezdzaja w wiclkim bacic na Wiclkie Morze, zostawiajac naturalnie koniec
jodnej liny na kraju, wypuszezaja na morzu w stosowngj odleglosci po kolei ling,
Jjedno skrzydto, macicg i drugic skrzydio, po czym powracaja do kraju z drugim
koticem liny. Teraz rozpoczyna si¢ za pomoca obu lin wyciaganie niewodu, a ci
gn nic tylko maszopi, ale tez ich zony i dzieci, chlopey i dzicwezgta od dziesi
tego roku poczawszy. Podezas Jowicnia fososi szkoly tutejsze maja ferie. — Cia-
gng zas za pomocy tak zwanych szelek, idac wstecz jeden za drugim. Nim taki
niewdd sic wyciagnie, mija czasem godzina, Wiclkic wyczckiwanic, czy sig tez
co ulowi, a wiclka rados¢ kicdy miarkuja, ze w macicy cos sig rzuca i szamoce.
Utowione fososic wyrzuca si¢ na piasck stradowy, gdzie sekatymi kijami [karkui-
licami] dostaja po karku, bo inaczcj rzucalyby si¢, a gubiac luski, stalyby mniej
pokanc i stad micj pokupne. Nieraz sig zdarza, 7¢ na jeden raz jedna i dwic
kopy lososi wyciagaja; szczegolniejszy to widok, kiedy pigtnasto- i dwudzicsto-
funtowe ryby jakby wieprzki w takiej ilosci sig rzucaja. Zapusciwszy tak az do
6 razy na dziefi nicwdd w morze, jeszeze wieczorem albo nazajutrz z tym polo-
wem jada, do Gdariska, ktory najkorzystnicjszym jest miejscem do sprzedazy ryb.
Puck prawie w 7adna nic wchodzi rachubg.

Szezegdlnisjszy teraz jest rozktad dochodu catkowitego na wszystkich czton-
kéw maszoperii. Chlop kazdy dostaje caly part™ albo 4 mendle, wdowa dostawia-
jaca sieci p6l partu, czyli 2 mendle, doroste dziewczgra i mniejsi chiopey jeden
mendel, a dzieci mnicjsze pot mondla. Ponicwaz i ksiadz, i nauczyciele maja
dochdd « lososi, wige i ksiadz odbiera jeden mendel, a kazdy nauczyciel pot men-
dla. Czesto tez i na potrzeby koscielne mendel za rozporzadzeniom zarzadu kos-
cichego odkladaja, Takie rozrachowanic nazywa sig tachunck”, gdzic mowu
rzadko obcjdzie si¢ bez stateczku piwa. W ogdle do stateczkéw maja rybacy wicl-
ka stabosé, tym wigeej, Ze to ich rzekomo nic nie kosztuje, a nigjeden co przez
caly rok z wlasnej kicszeni ani grosza nic wydaje na piwo, wrenczas pozwoli so-
bie cokolwick wigeej 1 zapomina o bractwie trzezwosci.

Tak si¢ dzieje, kiedy potéw obfity. Ale nicraz nicwody zapuszczajy, jeden za
drugim, a w macicy nic; albo sasiedzi sa szezesliwsi! Wtenczas smutne sy twa-
rzc, ocholy ubywa 1 stateczki rzadsze albo zupetnie znikaja.

Uwagi godne 1 to, z¢ i wdowy, i chorzy maja czastke w zarobku cho¢ np.
welc osobistego udzialu nie biora w rybolowstwie. Tym si¢ dzicjc, iz zupehic
ubogich na Pétwyspie nie ma. Nie ma bogaczow, alc tez nic ma Zebrakow.

Czéé potown

Reeniosls rybackic

Poléw lososi jest bardzo niepewny i nicstaly, zanadto 7alezy od wiatréw
i pradéw morza. Skutkiem togo podezas trzech miesigey, kicdy lososi spodzic-
wag sie mozna, rybacy nie wigcej vad 15 dni ida na straci, a w tych 15 dniach
moze tylko 5 dni towia. Kicdy sie¢ w Gdarisku w styczniu lub lutym ma lososie,
to takowe nie z Rybakow pochodza, tylko 7 Pomeranii®® lub spod Krélewca,
gdzie je na wedkach w oddaleniu dwu- lub trzymilowym od kraju fowia. Spo-
s6b ten towienia, zreszta bardzo niebezpieczny, przy Polwyspie nie udaje sig
dla moenego pradu morskiego, ktdry wedki cz¢sio z soba unosi.

Od Ziclonych Swiatek az do korca lipea odbywa si¢ drugi giowny polow
na stornie. Tak nazywaja si¢ flundry, kiedy sa wiclkie, kiedy sa male, nazywaja.
sie banitki, Potow ten odbywa si tak zwana ceza, tj. matym nicwodem z macica
po gruncie chodzaca. Do kazdej cezy nalery 3 chiopow. Ten poléw nalezy do
najuciazliwszych. Rybacy bowiem zwyklc juz przed zachodem storica wyjez-
dzaja, a przepracowawszy cala noc, dopiero nazajutrz obiadem wracaja, po
czym przespawszy si, a sieci naprawiwszy, wieczorem znowu wyjezdzaja.
Podezas cezy jest na Rybakach czas najspokojniejszy, bo wszyscy bardzo spra-
cowani, a jezeli moze prze dwa tygodnie tak si¢ umeczyli, (o juz sami P. Boga
prosza o burze, azeby mogli oprocz niedzieli choé dzieit jeden jeszcze sobie
odpoczaé. Stornic to dzicwezgla, namoczywszy je wstodkiej wodzic [bo w sto-
nej niedhugo by si¢ niezywe trzymaly] woza do Gdanska. Dziewczeta te, 7 nie-
‘miccka hokorkami [Héckerin) zwane, mozna widzie¢ tam na rybim targu czyli
Fischmarku, jak stojac w bacic, famana niemczyzny stormie swoje zachwalaja,
wolajac: gute fische, frische fische, kaufe se Madamie.

Poléw wegorzy odbywa sic od polowy wrzesnia az pod Wszystkich Swietych
7a pomoca zakéw [po niem. Aalsack], tj. niby dwusicciowych spiczastych mic-
chow jednego w drugi wetknietych. Kazdy zak wiwierdzony bywa czterema kija-
mi [palami], a kazda maszoporia ma takich zakéw z 120-150. W tym czasic cala
snadka czgé¢ Matego Morza [a ciagnie sic snadzizna ta wzduz catego Polwyspu
nieraz do pot mili w moie] napeniona jest dlugimi rzedami palow, u kirych
spodu przymocowane s zaki. Wegorze tedy co noc z glebin gorskich, gdzie sig
przez dzief zatrzymua, przychodza dla zeru na te snadkie micjsca i tam dostaja si¢
o zakéw, skad im prawie nicpodobna sig wydobyé. Dziwna rzec, ze tylko podezas
ciemnych nocy wegorze sig lowia; podezas jasnych, ksigzycowych zaden wegorz
na owe snadkie miejsca si nic zabladzi.

Poléw na wegorze jest dla rybakow najmniej mozolny; potrzeba tylko rano do
zakow zajrzeé i polow wybraé, zaki z brudow wyezyécié, a cata praca zrobiona,

tepomorze Zachodnie.
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nie potrzebnc. Nicwéd na lososic skiada si¢  Srednie] gléwnej czedci, macicy,
2 dwéch skrzydel i dwoch czasem 100-200 lokei dhugich lin. Z tym niewodem
wyjezdzaja w wiclkim bacic na Wiclkic Morze, zostawiaja naturalnie koniec
jednej liny na kraju, wypuszczaja na morzu w stosownej odleglosci po kolei ling,
jedno skrzydto, macicg | drugic skrzydlo, po czym powracaja, do kraju z drugim
koricem liny. Teraz rozpoczyna si¢ za pomoca obu lin wyciaganie niewodu, a cia-
gna.nie tylko maszopi, ale tez ich zony i dzicci, ehlopey i diewezgta od dviesia-
togo roku pocrawszy. Podczas fowienia lososi szkoly tutcjszc maja feric. — Cia-
gna 7§ 7 pomoca tak zwanych szelek, idag wtecz jeden za drugim. Nim taki
nicwdd si¢ wyciagnie, mija czasem godzina. Wiclkic wyczekiwanic, czy si¢ te7

cos ulowi, a wiclka radoé¢ kiedy miarkuja, 2 w macicy cof sig rzuca | szamoce.
Ulowione lososie wyrzuca si¢ na piasck stradowy, gdzic sekatymi kijami [karku-
Jicami] dostaja po Karku, bo inaczej rzucalyby sig, a gubiac husk, stalyby mniej
pokazne i stad mnicj pokupnc. Nicraz si¢ zdarza, 7 na jeden raz jedna i dwie

kopy lososi wyciagaja; szezegdlniejszy to widok, kiedy pietnasto- i dwudziesto-
funtowe yby jakby wieprki w takiej iloci si¢ rzucaja. Zapusciwszy tak az do
6 razy na dzien niewdd w morze, jeszeze wicczorem albo nazajutrz z tym polo-
wem jada do Gdasiska, ktéry najkorzystnicjszym jost micjscem do sprzedazy ryb.
Puck prawie w zadng nic wchodzi rachube.

Szezcgolnicjszy toraz jest rozklad dochodu calkowitego na wszysikich czlon-
kéw maszoperii. Chiop kuzdy dostaje caly part albo 4 mendle, wdowa dostawia-
jaca sicci pét partu, czyli 2 mendle, dorosie dziewczgta i mnicjsi chlopcy jeden
‘mendel, a dzieci mmicjsze pét mendla. Poniewaz i ksiadz, i nauczycicle maja
dochod z fososi, wige1 ksiadz odbiera jeden mendel, a kazdy nauczyeicl péf men-
dla. Crgsto (ez i na potrzeby kodciclne mendel za rozporzadzeniem zarzdu kod-
cielnego odkladaja, Takic rozrachowanic nazywa si¢ Jfachunek”, gdzie znowu
rzadko obcjdzie si¢ bez stateczku piwa. W ogéle do stateczkéw maja rybacy wicl-
ka stabosé, tym wiceej, 7 Lo ich rckomo nic nie kosztujc, a nicjeden co przez
caly rok z whasnej Kicszeni ani grosza nie wydaje na piwo, wienczas pozwoli so-
bic cokolwick wigej i zapomina o bractwie trzezwosci,

Tak si¢ dzicje, kicdy poléw obiity. Ale nieraz niewody zapuszczaa, jeden za
drugim, a w macicy nic; albo sysicdzi sy szczg ‘Wtenczas smutne sq twa-
1z¢, ochoty ubywa i stateczki rzadsze albo zupeinic znikaja.

Uwagi godne 1 to, Ze i wdowy, i chorzy maja czgstke w zarobku choé np.
weale osobistego udziatu nie biorg, w ryboléwstwie. Tym sic dzicje, iz zupehnic
ubogich na Polwyspic nic ma. Nic ma bogaczGw, ale te nie ma sebrakow.

¥ Cugié polow.
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Raeminsda sybackie

Poléw Jososi jest bardzo niepewny i nistaly, zanadto zalezy od wiawrow
i pradow morza. Skutkiem tego podezas trzech micsicey. kiedy lososi spodzic-
wat sie mozna, rybacy nic wigeej nad 15 dni ida na strach, a w tych 15 duiach
mose tylko 5 dni lowia, Kiedy sie w Gdatisku w styczniu lub lutym ma fososie,
{0 takowe nie z Rybakéw pochodza, tylko z Pomeranii's lub spod Krolewea,
adzie je na wedkach w oddaleniu dwu- lub trzymilowym od keaju lowia, Spo-
s6b ten lowienia, zreszty bardzo niebezpicezny, przy Pélwyspie nic udaje sig
dla mocnego pradu morskicgo, kidry wedki czgsto z sobg unosi.

Od Ziclonych $wiatek az do kofica lipea odbywa si¢ drugi gléwny polow
na stornic. Tak nazywaja si¢ flundry, kicdy sa wielkie, kiedy sa male, narywaja
si¢ baiitki. Poléw ten odbywa si¢ tak zwana ceza, tj. malym niewodem z macica
po gruncie chodzaca. Do kazdej cezy nalezy 3 chiopéw. Ten polow nalezy do
najuciazliwszych. Rybacy bowiem zwykle juz przed zachodem shoica wyjez-
dzaja, a przepracowawszy cala noc, dopicro nazajutrz obiadem wracaja, po
Grym przespawszy sig, a sieci naprawiwszy, wieczorem znown wyjezdzaja.
Podezas cery jest na Rybakach czus najspokojnicjszy, bo wszyscy bardzo spra-
cowani, a jozeli moze prvez dwa tygodnic tak si¢ umeezyli, to juz sami P. Boga
prosza o burze, azeby mogli oprocz niedzicli cho¢ dzief jeden jeszeze sobic
odpoczaé. Stomic t¢ dziewezgta, namoczywszy je w slodkicj wodzie [bo w sto-
nej niedhugo by si¢ niczywe trzymaly| wozq do Gdanska. Dzicwezgta te, 7 nie-
‘miecka hokorkami [Hockerin] zwane, mozma widzie¢ tam na rybim targu cagli
Fischmarku, jak stojac w bacie, lamana nicmezy-ma stomie swojc zachwalaja,
wolajuc: gute fische, frische fische, kaufe se Madamke.

Polow wegorzy odbywa si od polowy wrzesnia az pod Wszystkich Swictych
7a pomoca zakow [po niem. Aafsack, tj. niby dwusieciowych spiczastych mie-
chéw jednego w drugi wetknigtych. Kazdy zak utwierdzony bywa cztoroma kija-
mi [palami], a kazda maszoperia ma takich zakéw z 120-150. W tym czasic cala
snadka cze$é Matego Morza [a cagnie si¢ snadzizna ta wedtuz calego Pélwyspu
nieraz do pot mili w morze] napelniona jest diugimi rzedumi paléw, u kiory
spodu przymocowane sa Zaki. Wegorze tedy co noc z glebin gorskich, gdzie
przez dvieh zatrzymuja, przyehodza dla zeru na te snadkie miejsca i tam dostaj
o zakéw, skad im prawic nicpodobua sig wydoby¢. Dziwna rzecz, z¢ tylko podezas
clemnych nocy wegorze si¢ lowiy; poderas jasnych, ksiczycowych zaden wegorz
na owe snadkic micjsca sig nie zabladzi.

Poléw na wegorze jest dla rybakow najmnicj mozolny; potrzeba tylko rano do
zakow zjrzed i polow wybral, zaki 2 brudow wyezyécié, a cala praca zrobiona,

4 Pomarse Zachodac.




image11.png
Podziat ryb po powrocie z potowu. Chtapowo 1958. Fot. T. Kulesza
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Orlowo, tykwiot — lososiowy miesiqc — 1963 roku.

Wegorz jest chyiry, fladra — zarozumiala, loso§ — szla-
chetny. Naszym nadmorskim Kaszubom od dawna o tym wia-
domo. Nie bez przyczyny wiec ta wiaSnie ryba znalazla sig,
mimo zakus6w podstepnego wegorza na to zaszezyine stano-
wisko, w herbie rybackiego Pucka, dokad slawny ,Pan Czor-
linsci” po sieci jeZdzil, a dawniej jeszcze za Krzyzaka rezydo-
wal Fischmeister diabelskiego Zakonu. Zrazu zdawalo sie, Ze
zlo§¢ zatryumfuje nad dobrym. Dusit sie juz i ginat z glodu
zacny loso§ zdradziecko opleciony wegorzowym cielskiem, ale
lew, wladca zwierzat, przyby! napadnietemu z odsiecza. Wal-
ka o mieisce w herbowym polu miejskiego godia zostala spra-
wiedliwie rozstrzygnieta.

Tak przynajmniej glosi jedna ze starych bajek Przymorza.
W kazdym razie Jego Krélewska Mosé Loso§ odegral potrdj-
na chwalebng role w Zyciu rybakéw z Rozewskiej Kepy, Mie~
dzymorza i brzegébw Malego Wiku. Wspanialomyslnie uczyt
jch zgody, jednoSci, gromadzkiego trudu, wzajemnej pomocy,
szczodrze karmit ich i wzbogacal. Wreszcie: chronit i bronit
w poirzebie. Cenili go za to mali i wielcy. Prawdopodobnie
dla jego polawiania w zamierzchlych czasach zrodzily sie
pierwsze wspélnoty Pomorzan zaciggajacych lososiowe niewo-
dy w toniach naszego morza. Pewne jest natomiast, ze od
wickéw wraz z jesiotrem i szczupakiem nalezat do ,ryb ksig-
zecych”, Ze nieodmiennie ,szlachcil pafiskie stoly”. Zajrzyj-
my do pozélklych dokumentéw, do zakurzonych ksiazek.

Gdanski Swietopelk, aby zapewnié sobie ,po Zywocie raj-
ski przebyt”, ktérym§ z poboznych nadafi przykazal rybakom
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znad nieduzej rzeczulki Kaczej, wpadajgcej w Orlowie do
Baltyku, sla¢ co roku poboznym mnichom z kosciola w Swie-
tym Wojciechu ,,u Debu” trzysta lososi w daninie.

~Kiedy masz lososie kupié, uwaz wpierw, czy ci na $ledzie
stanie” — przesirzegal w Satyrach imé pan Opalifiski.

»Gdy w mieszku jeno lin, niechaj losof na stole nie by-
wa” — grzmiat w Reformacji obyczajéw polskich zlotousty
kanonikus Szymon Starowolski.

»Najprzedniejsza i najszacowniejsza ryba” nazywal lososia
Krzysztof Kluk, zasluzony przyrodnik z XVII stulecia.

Od wiosennych polowéw lososia zalezalo, czy gldd, czy do-
statek zagoSci w kaszubskich checzach. Dlatego tez przyste-
powano do tych lowitw z zabobonna czcig, czego §lady prze-
trwaly w tutejszej obyczajowo§ci. Na wszelkie sposoby sta-
rano si¢ zapewnié sobie przychylnosé wysokich niebios, ucie-
kano sig¢ nawet do magii. Gawedzié o tym mozna by bez kofica.

Podczas odnawiania maszoperii na zimowej zabawie ma-
szopskie] piwo lalo sie strumieniem, wierzono bowiem, ze
»im wigeej rybacy pili, tym wiecej bili” pézniej srebrnotu-
skich lososi w sezonie trwajacym od kwietnia po &wiety Jan,
kiedy to na mierzei, na kepach rozjarzaly sie smolne beczki
i sobdtkowe ognie. Ksjadz, ktéry czy to w domu szypra, czy
na stradzie swigcit laskorn, otrzymywat za to pierwszego loso-
sia wyijgtego z sieci po pierwszym zaciagu. Przed wyciagnie-
ciem niewodu przepedzano z wydm zaciekawione kobiety
i dzieciaki, gdyz mogly rzuci¢ urok. Réwniez czlonkéw innych
maszoperii nie dopuszczano do matni.

W Mechlinkach zlowione lososie skrzetnie kryto albo po
prostu przysypywano piaskiem, by niki obcy nie zdolat ich
zobaczyé. W Jastarni ukladano je lebkami w strone sosno-
wego lasu, aby nie opuszczaly przybrzeinych wéd i zawsze
dazyly ku pélwyspowi. Poza tym warto wspomnieé, ze jedy-
nie szyper, glowa maszopskiego bractwa, mial prawo zabija-
nia ich sekata karkulica — symbolem swojej patriarchalnej
wladzy. 2

C6z, nalezaly sie krolewskie przywileje morskiemu dobro-
czyficy. Wie§é o tym, ze gromadniej niz zazwyczaj pojawil
sie w poblizu wybrzeza Sciagala u schylku ubieglego wicku
Kaszubéw nieraz az zza oceanu. Przykladéw na to nie trze-
ba daleko szuka¢. Nie kto inny, lecz ojciec autora tej ksigz-
ki dowiedziawszy sie z ,,Gazety Grudziadzkiej” przeslanej nad
Wielkie Jeziora Ameryki Péinocnej, Ze nadciagnely pod jego
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ojczysty brzeg srebrne lawice, rzucilt kraine nieograniczonych
mozliwosci i wrécit do rodzinnego Chlapowa, gdzie dzieki
lososiowym zarobkom rybacy zaczeli kupowaé od Szwedéw
pierwsze kutry i zaklada¢ pierwsze kutrowe maszoperie.

W kaszubskim ryboléwsiwie dokonal sie wielki przelom.
Augustyn Necel pisal o nim w najwczesniejszej ze swych
ksiazek — w Kutrach o czerwonych zaglach. Tym razem
przedstawia najmniej dotad znang z trzech ,dziejowych” za-
stug herbowej ryby Pucka. W opowiadaniach, z ktérych jed-
no dzieje sie u schylku zaboréw, a reszta w latach okupacji,
przypomina nam, jak to loso§ bronit Kaszubéw przed pruskim
zandarmem Wilhelma Suchorekiego czy brunatnymi proroka-
mi ,Nowego Eadu” i ,Tysigcletnie] Rzeszy”.

Wszystkie te wspomnienia méwia o sprawach prawdziwych,
nieraz calkiem jeszcze nieostyglych w pamieci naocznych
swiadkéw, jest w nich jednak niekiedy nastréj i zapach daw-
nych powiastek o przemySlnych Kaszubach, co zawsze potra-
fili ogiupié, przechytrzyé, zapedzi¢é w kozi rég samego diabla.

T.osoé wszechwladny.. Ksiaze Swietopelk ufal niegdys, Ze,
obdarzajac nim klasztory Pomorza, otworzy sobie droge do
nieba. A dzi§? Dzi§ jakze zywe jest na Jantarowym brzegu
rodzime, potwierdzone dofwiadczeniami ostatniej wojny przy-
stowie:

— Lososiem zaprowadmsz kazdego Niemca choc¢by prosto
do piekiel.

Franciszek Fenikowski
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ROZDZIAL V.
ZAPUSTY

Zapusty u rybakéw nadmorskich maja znaczenie naj-
czeSciej zawodowe. Niedziele zapusina lud wybrzeza
spedza wprawdzie przewaznie na koscielnych nabo-
zehstwach, jednakie w poniedzialek zbieraja sie czlonkowie poszcze-
golnych maszoperyj u swojego szypra. Zajmuja sie¢ tam ,.stelowaniem

- Powiat
meorski.

laskornéw*, czyli zestawianiem niewodu na poléw lososi. Pracuja do
wtorku, a gdy niewéd jest zlozony, przywiazuja sieé do sufitu i hus-
taja si¢ na niej. Ma to przynie§¢ dobry poléw lososi. Tancza te:
naokolo niewodu i Spiewaja. Do taficéw ulubionych naleza: walc, pol-
ka i nadreiczyk. Maja tez wlasny taniec ,,wiwat“; tancza go z kuflem
piwa w reku, zwazajac przytem, aby piwo nie rozlalo si¢. Osoby tan-
czace skacza w miejscu na pewna odlegloéé od siebie, to znéw zblizaja
sig, podskakujac, nastepnie cofaja sie — zmieniajac pozycje tak, aby
zawsze naprzeciw tancerki znalazl sie¢ mezezyzna, przyczem danser
idzie sladem swej partnerki ).

1) Zwyczaj tanczenia i épiewu naokolo sieci zachodzi jednak tylko przy po-
lowie na lososie i kiedy po raz pierwszy w roku wyruszaja na poléw lososia. Daw-
niej przestrzegali zwyczaju takiego, ze skladali swoje niewody przed koiciolem,
a ksiadz je blogoslawil. Przed wyjazdem na morze zwracaja uwage na to, aby ko-
bieta zameZna nie przeszla przez niewéd, bo wtedy bedzie zly poléw, gdy jednak
dziewczyna nieswiadomie przejdzie przez sieci — poléw uda sie. Jezeli poléw nie
powiedzie sig, skladaja niewéd na ladzie i ostrzeliwuja go z fuzji pigciogroszéw-
kami. Gdy sgsiednia maszoperja ma poléw obfity, inne zabieraja stamtad luski lo-
sosi i poszczeg6lni czlonkowie maszoperji zakladaja je sohie za kolnierz, wstazke
u czapki i t. p. Niekiedy tez dla lepszego wyniku przywoza piasek okrwawiony
krwig lososia. Odprawiaja tez rézne magiczne praktyki z siecia, a mianowicie wy-
cinajg maly kawalek sieci i zakopuja w tem miejscu na brzegu, gdzie maszoperja
cieszgca si¢ powodzeniem wyciagnela z morza niewéd. Czynnosci tych dokonuja
w najglebszej tajemnicy przed zainteresowana maszoperja. Gdy z domu wynosza
zestawiony niewéd, przekladaja go przez siekiere lezaca u progu, aby zly duch nie

&
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100 Rok obrzedowy na Pomorzu

Spiewaja przygodne piosenki, a do taktu walca przyspiewuja:
»We Warszawie wojna, nasza Anka zdolna® i t. d. Do tanca i $piewn
przygrywaja skrzypki i bas, wszyscy wtéruja, postukujac tyzkami w fa-
jansowe talerze (Jastarnia 145). W Chlapowie (46) tahcza przy za-
bawach zapustnych ,.szewca® i ,,taniec 3 djablow®.

W Swarzewie (415), podobnie jak w Jastarni (145), odbywaja sie
w zapusty zabawy ,,maszopskie®, polegajace na tem, Ze rybacy wraz
z rodzinami korncza zestawianie niewodu na lososie, popijaja kawe, czy
wino (u zamozniejszych), §piewaja, tancza i umawiajg sie, jak polgcza
sie do jednej 16dki na polow lososi. Kazda l6dka ma swego dowédce,
czyli ,,maszopa“. Wybieraja go podczas zapustnych zabaw ,.maszop-
skich* '

W Polczynie (333) zapusty maja juz raczej charakter obrzedowosci
rolnej. Do godz. 11 we wtorek zapustny przeda, a potem przadki ida
do tanca z kadzielami. Podobnie w Obluzu (286) taficza na dobry len.
Gospodynie przyprawiaja sobie do boku kiéé lnu i tancza. Ludnoéé
w Oksywiu i innych wsiach i osadach bawi sie mniej niz dawniej i po-
wéciagliwiej, gdyz kosci6él zaprowadzil 40-godzinne nabozenstwo i lud
oddaje sie¢ modlitwom. Hucznie jeszcze do dzis dnia obchodza zapusty
protestanci. W Gdyni (89) tancza kobiety kolo kadzieli, lub z kadziela
w reku naokolo kolowrotka.

W Wielkim Kacku (481) i Kolibkach (174) oprowadzaja konia
zapustnego. W zwiazku z temi pochodami opowiadaja, ze jezdziec na
koniu, w drodze do sasiedniej wsi spotkal razu jednego, idacego naprze-
¢iw, drugiego konia zapustnego. Nastapilo zderzenie i pierwszy otrzy-
mal Smiertelng rang. Towarzysze zwycigezonego poczeli épiewaé piesh
koécielna i napastnik znikl. Poznali odrazu, ze to byl zly duch.

W Wielkim Kacku i Kolibkach jest przekonanie, ze w zapusty
szy¢ nie nalezy, bo kto szyje, stanie sie kaleka.

W zapusty pieka paczki i placki z Zytniej maki, ciasto na kwasie
i placki te nazywajg ,ruchanki®, albo ,klepanki“. W Osowej (302)
réwniez maszkary obchodza wies, przedewszystkiem niediwiedz, ko
i bocian.

preyczepil si¢ do sieci. Gdy niewéd juz wyniesiono, skladaja go na noszach, na kté-
rych ustawiaja niewéd, wpoprzek, na 16dke. Do srodka tédki pod niewodem skla-
daja na lopatce ziola swiecone podczas Swieta Matki Boskiej Zielnej, zapalaja ziola
i okadzaja niewéd. Nastepnie wyjezdzaja na morze i zarzucaja sieci. Rybacy po-
stgpuja tak, aby uzyskaé dobry poléw (Jastarnia 145).
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“dmata” pod Zaglami
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Na drugi dziefi wrécil rozezarowany.

— Na tej mapie nie ma ani Pomorza i Poznan-
, ani Poznafi-

Necel u$miechnat sig:
mi—. Widzisz te'biale’ plamy? — pokazal Jece puste
ejsca na mapie. To pruska cenzura wykreslita Alé
prawdy nie ukryja. ’
— Wyszukajcie, chls 6 i
2 A jeie, chlopey, te mape, ktbra przywiozlem

Whkrétce inna maj i
pa zabielala na stole. Pochylili si
r 5 ylili sk
na;ilglq. J'amowy wytarl oczy i zobaczywszy na karci:
polskie miana Gdanska i Poznania, powiedziak
— Jo! Jest. ’

— Jo! To jest prawdziwa mapa Polski!

pr,Z,P;rFeraEki“ diugo jeszeze musialy  czekaé, nim
yszli rybacy i znéw je zepchneli \ i
Ry pchneli na morze. Ale nie

SEOWNICZEK WYRAZOW OBCYCH 1 GWAROWYCH

Amtsvorsteher— wojt

Armator — wiaSciciel statku.

Arnowaé — stwierdza¢, czy ryby sa w sieci.

Ban (z niem) — kolej. :

Befehl ist Befehl— rozkaz jest rozkazem.

Beka — kij z zelaznym hakiem, stuzacy do zabijania fok.

Bialka — kobieta, Zona.

Blica (z niem) — latarnia morska. .

Boja — znak ostrzegawczy albo tez porzadkowy na morzi,
wyposazony ‘w Jatarnie, dzwon lub buczek. :

Bosman — drugi pomocenik SZypra, najstarszy stopniem
2 marynarzy pokladowych.

Bremka — tak nazywali Kaszubl boje zakotwiczong w PO~
plizu helskiego cypla.

Bryza — powiew wiatru.

Bryza jak gwoézdz — bardzo silny wiatr.

Bulwy — ziemniaki. .

Ceza — maty niewéd do potawiania flader, najstarszy
rodzaj sieci.

Checz — chata

Cumy — liny, przy pomocy ktérych przymocowuje sig sta-
fek lub 16dz do pala na nabrzezu.

Detki — pieniadze.

Die werden Russland zerschmettern —
i zmiazdza Rosje. N

Drehu ma ju ne mbzema po helscim
strondze chuedzela itd. — Druhu, my juz nie be-
dziemy po helskim brzegu chodzili. Patrz, jak te mewy nad
nami nisko kraza. One wiedza, ze my utoniemy. One tak, jakby
nas cheialy dziobaé. Nie ma rady. Cheielismy tym kutrem cale
morze wylowié, a tymezasem ono nas polknie.

18 = Kutry . 29
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Dobijaki — gatunek r: z

ybek uzywanych jak

Do oka — z przeciwnej strony. et
grewanie — dryfowanie.

ryf — znoszénie statku pr:
. przez prad lub wiatr, ki -

rzony przez kil kutra i kierunek biegu statku. » et utwo

Dryfkotwica— kotwica ruchoma.

Dreh — druh, . mn. — dresze.

Duka — dluga, martwa fala.

Dzekutnik — egeekutor.

Es braust ein Ruf i

. wie Donnerhall
pierwsze stowa piesni niemieckiej: j of
el P niemieckiej: ,Zahuczal zew- jak ‘toskot

r :

- Gzzgr}r:ark (z niem.) — tak nuzywaja Kaszubi Targ Rybny
o sku nad Mottawa, gdzie od stuleci handlowano rybami
F%f - zart, dowcip kaszubski. ’

iszmajster (z niem) — nazwa u i
er ¢ . stanowionego jeszc:
:{{ :zasa(;h. k.r“zyzacklch urzednika do spraw rybackich (pJo pozlf
,Iybicki®), W czasach zaboréw Prusacy wskrzesili ten
ur;qd dla kontrolowania kaszubskich rybakéw.
okszkot—Ii 6rej . je si

s oo ina, z pomoca ktérej manewruje sig przed-

Fok — przedni zagiel.
Fokmaszt — pierwszy pi
. 'y pionowy maszt na zaglowcu.
Zoax;p;k — 1x:rodoszczelna komora' na dziobie statku.
el — ukofna belka, orej jest g6

Doy g, , do ktérej umocowany jest gérny
Gbur — bogaty chiop.

Grencznik — wawdz graniczny miedzy Chlapowem

a Cetniewem.
i:&g;{a _ z;,valy lodowe, tworzace si¢ zimg na morzu.
i — liny sporzadzane dawniej ;
A - j 7 grab
a stuzace do ciagniecia niewodu. graboweso Iy,

nel’(;l"aakaty sta — czlonek. zalozonego w roku 1894 przez Han-
nanna, Kennemauna i Tiedemanna Ostmerkenvereinu —
zwlazk.u majacego na celu zwalczanie Polakéw na ziemiach
zagax_’n{etych przez Prusy podczas zaboréw. Tak okreslano tez
sz(:;mnllstéw pruskich i polakozercaw. “
Haltet mein Pferd — jei it
Himmel retteo oo mmn
Hoh z‘eAj flota (z niem) — flota petnomorska.
Ich b_]n ein Preusse — ja jestem Prusak’
Iluminator — okragle okienko w kajucie. '
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Imminere— zagrazaé

In quantum — o ile

Jamowy — jeden z przydomkéw kaszubskich. Jego wiasci-
ciel mieszkal w cze§ci Chiapowa, nazywanej Jama. W kaszub-~
skich wsiach czesto powtarzaja sie te same nazwiska, totez
mieszkancy dla odréznienia poszezegolnych ludzj nadaja im
praciwiska: Stradowy (bo lubi chodzi¢ po stradzie), Drogowy
(bo mieszkal kolo drogi), Moedreczk (bo nosit niebieska kurte),
Peck, Trebila, Martenk itp. Czesto okresla sig tez czlowieka
imieniem ojca’ (np. Walentego Jan). Nieraz powstaje W ten
sposéb cata genealogiczna drabinka. W Jastarni np. nazywano
jednego z rybakéw: Czorta Jana Maksa Jan. Jak widzimy,
przeiwisko przetrwato w tym wypadku dziedzicznie az do trze-
ciego pokolenia. N
i Jeder Tritt ein Britt itd. — hasto niemieckie
2 czasow pierwszej wojny Swiatowe]j, majace Swiadezyé o dziel-
notel wilhelmowskiej armii: kazdy krok — jeden Brytyjczyk,
kasdy strzal— jeden Rosjanin, kazde pchniecie — jeden Francuz.

Knchiel — okragia miseczka z polewanej gliny, stuzaca
do rozeierania tabaki.

Kambity — dzikie kaczki-lodowlki.

Kambuz — kuchnia okretowa.

Kamlit — kaczka-lodéwka,

Karznia — kosz do noszenia ryb.

K aszor — mala siet na kiju.”

K eja — nabrzeze portu.

Kil (stepka) — glowna, podiuzna belka dna statku, kutra
czyy todzi.

K 13 f — urwiste wybrzeze morskie.

K n o p — dorastajacy chlopiec. .

Koba — rodzaj drewnianego piywaka przy sieciach.

‘K/oja — przymocowane do burty lub $ciany kubryka 16zko.

Kolp — labeds.

Komtur — wyzwisko kaszubskie. Trwa w nim echo daw-
nych czasow, kiedy to krzyzaccy komiurowie dali sie we znaki
potnorskiej ludniosci.

Kopa lepra — miara diugosch, szetedziesiat sazni liny
rybackie].

Kornus — zytnidwka.

Kubryk — pomieszczenie na statku przeznaczone na miesz-
kanie zatogl.

Kulturtrédger — krzewiciel kultury; w zaborze
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pruskim okreélenie to bylo uzywane w znaczeniu -ironicznym,
tak nazywano urzednikéow i nauczycieli germanizujacych pol-
ska Iudnogé.

Kurdyban— wytlaczana we wzory skéra kozlowa:

Kuszngé — pocalowaé.

Kwoeker — takim przezwiskiem obdarzyli Kaszubj Niem-
céw (ktérych mowa przypomina ich zdaniem kwakanie ka-
czek).

Na drewaniu — tak okreéla sig poléw dtugimi, ptytkimi
sieciami, ktére puszcza sie z pradem.

Leper — lina rybacka.

Landrat — starosta niemiecki.

Laskorn — rodzaj niewodu o niezwykle diugich skrzy-
diach. Do drazkéw na konicach skrzydel przywiazane sg liny.
Rybacy, zostawiajac na brzegu ling jednego skrzydia, odply-
waja na jej diugoéé w morze, zarzucaja sieé, zataczaja lodzia
wielkie pétkole, wracaja na lad z ling drugiego skrzydta i przy-
stepuja do wyciggania niewodu, ktéry zagarnia wszystkie ryby
znajdujace sig¢ w pétkolu.

Log — przyrzad do mierzenia szybkosci statku.

Luk — otwér w pokladzie, prowadzacy do tadowni.

Lacznik — nazwa jednego z wawozéw Kepy Rozewskiej.

Mate Morze — Zatoka Pucka.

M ar giel — gatunek ziemi, w sktad ktorej wchodzi.glina,
piasek, wapno,

Maszop — czlonek maszoperii.

Maszoperia — sezonowy zwigzek rybakéw, zalozo-
ny dla wspdlnego przeprowadzania polowéw wymagajacych
wiekszej ilosci rak roboczych. Na czele maszoperii stal szyper,
do§wiadezony rybak kierujgey polowami.

Merk — znak na sprzgcie rybackim. Moze tez oznaczaé
punkt orientacyiny na brzegu, wedlug ktérego okreSla sie
polozenie lodzi czy kutra.

Mewi Ref — mielizna biegngca w poprzek zatoki migdzy
Kuinica a Rewa.

Mieloch — ttuczek do rozcieramia tabaki.

Min kohn ist behext— moja 16dZ jest zaczarowana.

Mila morska — przecietnie 1852 m.

Nawietrzna — burta statku lub kutra, znajdujaca sig po
tej stronie, z ktorej wieje wiatr.

Na wat bes du al. itd — po co przyszedie§ na ten
statek?
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Nenka — matka.
Nety — rodzaj siecl zastawnych na fladry.
Norda — wiatr pétnocny.
Nordy sztrom — prad z pétnocnego zachodu.
Oledry — dawna nazwa Karwinskich Biot.
Okretnik — marynarz.
0Ost — wiatr wschodni. i
Part — cze$é potowu przypadajaca na jednego ‘maszopa.
Pek — Srodkowy plawik przy niewodzie.
Plychta — czest podtogi ‘todzi. . i
Planice _rodzaj sieci iososiowych, zastawianych tuz
d woda. . -
poPomearanka — nowy w tamtym okresie typ lodzi zaglo-
wej, o stepce dlugiej na 24 stopy. . . ~
eI}cule r — drewniany albo Zelazny pal znajdujacy ‘sle fla na-
brzesu lub pokladzie statku, shazacy do umocowania lin.
Pélztotek — srebrna moneta, niegdy$ polowa' dawnego
polskiego ztotego, réwnajaca sie pietnastu groszom. mxedzi:jmix:{
" Presk — przybdj, przybrzezne kottowisko 1amigeych sie
Proch — wyrzucane na brzeg przez fale kawatk! dtewna;
glony ‘i zdechie ryby, wéréd czego mozna znaleit duze kawalkl
bursztynu. { 1ad
Prég — granica morza i ladu. . L
Przystep — Przyplyw zimnej wody 'z Glebi Gdanhskie).
Powstajaca w czasie przystepu réznica temperatury wody wWy-
nost od +2° do +20° Celsjusza. . .
Puertk — najpopularniejszy diabel kaszubski.
Pulki — ziemniaki w tupinach. .
Refowaé — zmniejsza¢ powierzchnie zagla.
Refy — linki do zmniejszania zagla.
R e j e — poprzeczne dragi na masztach.
Rejs — podréz morska. .
R eiv a — druga mielizna w morzu, liczac od brzegu.
ia mi i i ielizna.
R6w — glebia miedzy brzegiem a pierwszq mielizng
Rudnik — inaczej Chlapowski Zi6b, wawéz, ktérym chia-
powscy rybacy chodza na brzeg do swych todzi.
Rufa — tylna czesé statku. . L
Rzeka — glebina miedzy pierwsza i fir\{ga mielizna.
Sadze — skrzynie do przechowywania zywych ryb.
Sazeh — 18 m.
Smantk — diabel kaszubski, Smetek.
Sonnenlinie — réwnik

293




image23.tiff
Starnia — fladra.

Starniowy Z16b — wawéz, w poblizu ktérego dobijaly
do brzegu lodzie rybackie wracajace z polowéw flader.

Stewa — pionowe przedluzenie stepki na dziobie i. rutie
statku, kutra lub todzi.

Stolem — olbrzym.

Stolpmiinde — Ustka.

Strad — brzeg morza:.

Strandvogt— urzednik do spraw rozbitkéw morskich.

Szkoty — liny rozciagajace zagiel w dot i na boki.

Szkuner — dwumasztowy Zaglowiec.

Szké1ny — nauczyciel.

Szkwal — gwaltowny wiatr.

Szperk — maly cypel w poblizu Rewy nad Zatoka Pucks.

Sztraf (z niem) — kara.

Szyper — dowddea malego statku, tu jednak oznacza na
ogd6t kierownika maszoperii.

Takle — haczyki na lososie.

Tof — okreslony obszar polowowy.

Topowe zagle — goérne zagle.

Szkuta-— jedno- lub dwuzaglowy frachtowy statek, uzy="
wany w zegludze przybrzeznej lib rzecznej.

Szturman — w marynarce niemieckiej zastepca kapi-
tana na statku pelnomorskim,

Uesech — pierwsza mielizna w morzu.

Unerhodrt — niestychane.

Was sagt er — co on méwi

West — wiatr zachodni.

Wrak — rozbity lub zatopiony okret.

Zamustrowaé — zaciagnaé sie na statek.

Zduchni — zmarly.

Zilmnie — gatunek zimnowodnych flader.

Zyda — wiatr poludniowy.

Zydwestka — nieprzemakalny kaptur rybacki.

Zaki -~ wiecierze, sieci do polowu wegorzy.

Zarnowiec — charakterystyczny dla krajobrazu Wybrze-
2a, zloto kwitnacy krzew z rodziny motylkowatych,

Zoch — prad wywolywany przez fale odbite od brzegu.

Zuga — wicksza 16dZ do przewoienia ryb, wyposazona
w pomieszezenie dla Zywych ryb.
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